Przypadek Marii Eleny

Maria Elena sprząta twój dom co tydzień od ponad roku. Zgadzasz się z przyjacielem, który ją polecił, że doskonale wykonuje swą pracę i jest ona warta 30 dolarów gotówką, jakie jej płacisz za trzy godziny pracy. Polubiłeś ją i myślisz, że i ona cię lubi, zwłaszcza od czasu, jak jej angielski się polepszył na tyle, że byłeś w stanie prowadzić z nią przyjemne pogaduszki. 

W ostatnich trzech tygodniach jednak zauważyłeś, że Maria Elena staje się coraz bardziej rozproszona. Pewnego dnia pytasz ją, czy coś jest nie tak, a ona mówi, że bardzo potrzebuje zdobyć dodatkowe pieniądze. Pospiesznie dodaje, że nie jest to prośba o podwyżkę, po czym staje się zdenerwowana i zaczyna płakać. Kiedy trochę się uspokaja, opowiada swoją historię. 

Przyjechała do Stanów Zjednoczonych z Meksyku sześć lat temu, z dzieckiem, Miguelem, który ma teraz 7 lat. Wjechali do kraju na wizę turystyczną, której ważność wygasła, a Maria Elena używa teraz numeru ubezpieczenia społecznego (Social Security), który sama wymyśliła. 

Jej konkubent, Luis, przyjechał do Stanów Zjednoczonych wcześniej. Wjechał do kraju nielegalnie, po zapłaceniu przemytnikom 500 dolarów, aby ukryli go w stosy trawy na sześć godzin jazdy samochodem ciężarowym przez granicę. Kiedy zarobił wystarczająco dużo pieniędzy, z nisko opłacanej codziennej pracy, sprowadził Marię Elenę. Korzystając z fałszywej zielonej karty Luis teraz pracuje jako dostawca w restauracji, która zatrzymuje część jego wynagrodzenia na podatki. Kiedy Maria Elena przyjeżdża do pracy do twojego domu, zabiera samochód dostawczy a Luis opiekuje się dziećmi. 

W Meksyku, Maria Elena i Luis mieszkał w małej wiosce, gdzie można było zarobić nie więcej niż 3 dolary dziennie. Oboje mieli ukończonych tylko sześć klas, jak to często w ich wiosce. Życie było trudne, ale nie decydowali się wyjeżdżać, dopóki nie zrozumieli, że przyszłość będzie bardzo ponura dla ich dziecka i dla kolejnych dzieci, które jeszcze chcieli mieć. Luis miał kuzyna w San Jose, który ich odwiedził i powiedział Luisowi i Marii Elenie, jak jemu dzieje się dobrze. Po tej wizycie Luis i Maria Elena postanowili wyjechać do Stanów Zjednoczonych. 

Luis szybko odkrył, podobnie jak Maria Elena, że życie w San Jose nie było takie, jak słyszeli. Na przykład kuzyn nie powiedział im, że będą w stanie pozwolić sobie jedynie na życie w zdewastowanym trzypokojowym mieszkaniu wraz z dwiema innymi parami i ich dziećmi. Nie powiedział im też, że będą zawsze żyć w strachu przed nalotem INS. 

Po ich przybyciu do Stanów Zjednoczonych, Marii Elenie i Luisowi urodziło się drugie dziecko, Jose, który ma obecnie 5 lat. Poród było trudny, bo nie chciała skorzystać z systemu opieki zdrowotnej czy opieki społecznej, z obawy przed zdemaskowaniem jej jako nielegalnej imigrantki. Ale, jak mówi, jest gotowa pogodzić się z wszystkim, byle jej dzieci mogły mieć lepsze życie. „Wszystkie pieniądze zarabiamy dla Miguela i Jose” – mówi. – „Ciężko pracujemy na ich wykształcenie i przyszłość.” 

Teraz jednak jej matka w Meksyku jest umierająca, i Maria Elena musi wrócić do domu, pozostawiając Luisa i dzieci. Nie chce ich opuścić, bo nie może być w stanie wrócić do Stanów Zjednoczonych, ale jest pewna, że znajdzie sposób na powrót, jeśli będzie mieć wystarczająco dużo pieniędzy. Oto jej problem: Ona nie ma dość pieniędzy, by mieć pewność, że będzie mogła wrócić. 

Po opowiedzeniu swojej historii Maria Elena jest zbyt załamana, by kontynuować rozmowę.  A ty teraz wiesz, że ona jest nielegalnym imigrantem, pracującym w twoim domu. 

Jakie etyczne działanie możesz podjąć?
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